
Opłała pocztowa ulaztll!ona ryosattem 

I 

L o D 
Pabianice, Tomaszów, 

odpowiadaiq na apel .załogi huty 

Cena 5 zł 
lódt 

piątek 

29 wr.zełnia 

1950 r. 

Role VI 
Nr 268 
(1890) 

„Pokói" 
Olbrzymia sala Domu Kultury Robotniczej w Łodzi, Największe w Polsce Zakłmly 

udekorowana bojowymi proporcami i transparentami roz- Prząniyslu Bawełnianego w Pa 
brzmiewała dnia 28 bm. tysiącznymi okrzykami załogi bianicach odpowiedziały na a­
ZPB im. Józefa Stalina, która manifestując swoje oddanie pel huty „Pokój" zobowiąza­
sprawie pokoju oraz uczucia bratniej przyjaźni ze Związ- niami produkcyjnymi, które da 
kiem Radzieckim, z entuzjazmem składała zobowiązania dzą gospodarce narodowej bli­
produkcyjne dla uczczenia 33 rocznicy Wielkiej Rewolucji sko 36 milionów złotych ponad 
Październikowej oraz II światowego Kongresu Pokoju. plan. 

Przeciw hitleryzacji Niemiec zach. 
za· przyjaźnią z ZSRR, Polską, Czechosłowacją 
Oświadczenie rządu NRD i Izby Ludowej 

BERLIN, 28. 9. We środę 
odbyło się XXI plenarne po­
siedzenie tymczasowej Izby 
Ludowej NRD, na którym zło· 
żył oświidczenie w imieniu 
rządu o sytuacji międzynaro­
dowej mm. spr. zagr. Dertin-
ger, 

Nawiąizując do nowoj'0rskich u­
chwa'ł mirnistrów spr. zagr. USA, 
Anglii i Francji, Dertinger stwier­

· dził: „zamaskowane wciąganie 
Niemiec zachodnich do przygoto­
wań wojennych imperial'i·stycznych 
mocarstw zachodnich przekszt9t­
ciło się w Jawne włączenie boń­
skiego państwa marionetkowego 
do a.gresywnej polityki paktu at­
lantyckiego. Zamaskowana remili­
taryzacja Niemiec zachodnich 
przekształca s:lę w jawne zbrojenie 
trzech zach-0dnich stref okupacyj­
nych Niemiec. 
Uważamy za rzecz słuszną i nie­

zbędną: w przeciwieństwie do pro­
wokacyjnej polityki Achesona. Be­
vina i Schumana, jak również wy­
w0łanej przez nich na zachodzie 
psychozie wojennej: 

1 wytrwale kontynuować polity­
kę, (Zmierzającą do utrzymania 

i wzmocnienia pokoju, 

2 a;acieśniać przyjaźń i współ· 
pracę miłujących pokój Nie· 
miec ze Związkiem Radziec· 

kim w celu aktywnego prowadze· 
nia walki w obronie p0koju - po 
stronie Związku Radzieckiego, 

3 rozwijać i zacieśniać przyjaźń 
i współpracę pokojową ze 

wszystkimi miłującymi pokój pań­
stwami w szczególności z naszy­
mi sąsiadami Polską . i Cze.chosło· 
wacją, jak również z mnym1„euro· 
pejskimi krajami Dem0koraCJ1 Lu· 
dowej i z nowymi Chinami w ce· 
lu wzmocnienia międzynarodowe· 
go obozu pokoju i demokracji ze 
Związkiem Radzieckim na czele, 

4 przyśpieszyć budo"".nictwo po­
kojowe i wykonanie planó:W 

gospodarczych, wszechstronnie 
wzmacni ać Niemiecką Republlkę 
Demokratyczną, będącą podsta· 
wą jednolitych, demokratycznych 
i miłujących pokój Niemiec i w 
związku z tym podwyższać stopę 
życiową ludnóści". 

Na wniosek wszystkich frakcji 
tymczasowa Izba Ludowa w izwią· 
ku z oświadczen iem z:łożonym w 
imieniu r(lądu przez ministra Der· 
tingera, uchwaliła jednomyślnie 
rezolucję, która s01idaryzuje się z 
oświadczeniem rządu. 

Zachodnie-niemiecka armia najemna 
Zobowi

. · zł · 
1 

. . . . . Załoga Fabryki Sztucznego BERLIN. 26. 9. - Jak d·0nosi z 
. ~a OZY_ y wszy- me mło~o7ian~J prządki Jani~y Jedwabiu w Tomaszowie uchwa Bonn agencja ADN, wysocy komi-

.cą 7 tysięcy żołnierzy i oficerów 
dla spełniania „specjalnych za­
dań". Btk~e oddziały zakłada~, wszy- OybY:lskie7, kt<;>ra ~az z 18 m- lila na odbytym wczoraj zebra- ~J!~auer!ojous~~C:ieniu :~~~~~~il~ 

stkie zespoły produkcyJne oraz nym1 towarzyszkami pracy zo- niu orzedtermin.owo wykonać n1emi.eckich woJ'sk naJ'emnych. Woj 
tvll<t.,,czegolne pr .:ii_: "- 1- - 1-· bo · '" 1 · · h ·' dod t ~ r~ .· , . zą~, ~l.A3:CW1..J, wiąz;ua się urn~ omie a - plan produkcyjny na rok bie- ska te będą uzbrojone w C(lołgi, g,ra- Nowq akt 

prowokacji USA r?botmcy, maJstrowie i kierow k?wo. 3.024 wrzeciona oo przy- Ż<>cy i tą drogą dać Państwu natniki, ciężkie i lekkie karabiny 
rucy t k d l '1' maszyn0we, granaty ręczne oraz pi-

• •
1 

. mesie w ym. ro u pona P ano- Ludowemu 81 milionów oszczę- stolety automatyczne. Uzbrojenia w stosunku do Chin ~e szczego.me ~orącym _vr~y :V-~ J!.rod~~CJ~ przędzy warto- clności. dostarczą stany Zje?noczone. Woj-
jęciem spotkało się przemowie- $CI 11 m1honow złotych. ska te będą całkowicie zmotoryzo· PEKIN, 28. 9. - Jak podaje a­

gencja. Nowych Chin, w dniu 2'7 
września min. spr. zagr. Chińskiej 
Republiki Ludo•wej - Czou En • 
Lad wy§tosował do ONZ depeszę, w 
której podaje okoliczności, w ja­
kich amerykański kontrtorpedowiec 
ostrzelał za "żółtym Morzu statek 
chiński „Sza.nghaj nr 21". 

„Czerwona. Łódź pamięta, że Załoga Zakładów M_aszyn Ele- wane. . Przewid1.;1Je się równi~ż .u-

[ ł A ł · RewolucJ·a październikowa przy ktrycznych w Żychlinie posta- tworzen.1e specialnych oddz1a~o:w a ą "'us rra . 'ł k • d 1 saperskich. tak sam0 całkow1c1e 
• • ~ . wrocila Polsce niepodległość, lnowi a wy onac pona Pan sze wyposażonych przez amerykańskie 

Ogarnia ruch stra[kowy że niezwyciężona Armia Radzie re&° maszyn elektr{'~zn:ych nalwładze okupacyjne. 
WIEDE&. 2.s. 9. - ~uch strajko- eka wyzwoliła nas z pęt hitle- ogolną sumę 112 milwnow zlo- Do swe; „osobi.stej dy.spozł"'cii" 

wy w Au8tn'. , wynikły na znak rawskiej niewoli i że dzięki bra tych. Adenauer otrzyma formacJę, 11czą-
protestu przec1wk0 gwałtownej pod- t · · 'z · k R dzi 
"".Yżce cen i zdradzieckiej polityce n~eJ pomocy wiąz u ~ e-
kterownictwa austr iackich zw. żaw„ ck1ego - PoL-ika wstępu.Je na 
J'.m.:ybiei:a coraz większe rozmiary. drogę wiodącą do socjalizmu" 

Nie cll~ą dg!6hutoH'ae-~-·-- ,· ten1ai 
w. W,1edniu przyłąc~yli się do - oświadczył majster Marian 

ltoi'aJ~u~ących pracowmcy transpor- B · k' kt' · · · 
tu mieJskiego, wobec czego ruch 03arows t, ory W rrmemu 
miejski stopniowo zamiera. Po przędzalni cienkoprzędnej zo­
głównych· ulicach w ;ednia i na dr o- bowiązał się wykcmać pl~n r".>cz 

zbrodni amerykańskich w Korei 
Bezpieczeństwa gach po~mi.ejskich pa~ro!J.~ją pikie: ny do 29 listopada 

ty straJkuJących . Ntektore drogi • · . . 
zostały zablokowane i ruch samo- Burzą oklaskow przyJęh ze-

Z posiedzenia Rady 
chodow.y na n.ich ustał. całkow i c ie. brani rezolucję, ·w której zobo­
W cał~J Austrh o~bywaJą sl.ę maso- wiązali się do końca bież. ro-
we wece strajkuJących, ktorzy do- k d • · · · 
magają się cofnięci a zarządzenia 0 \ ~ ac panstwu okola 87 milw-
podwyższeniu cen. r.c;w złotych oszczędności. 

Ogromne straty w ludziach i sprzęcie 
ponoszq Amerykanie pod Seulem 
~IN, 28. 9. - Ogłosz<>ny w I W ciągu ostatnich dni wojska a-

Phentanie 28 września rano komu- merykańskie, usiłujące zdobyć Seul 
ni~at podaje, że ~ . dniu 27 wrze- poniosły w wyniku dnu:gocących 
fa;a oddziały A:rmn Ludowej ope- ciosów oddziałów Ann!i Ludowej 
rttJące w rejonie Seulu kontynuo- ogromne straty w ludziach i sprzę-

_ wały za.cie~ł~ walki. z wojskami a- cie wojennym. Artyleria przeciw­
m~rykan~k1m1. Woiska amerykań- lotnicza i oddziały lądowe Armii 
sk1e podJęły nową gv.rałtowną ofen- Ludowej zadają codziennie wiel­
sywę na Seul. Oddziały Arm;·i Lu- k:le straty lotnicnvu amerykańskie­
dowej w zaciekłych walkach wstrzy mu. 
mały natarcie przeciwnika. 

„Podziwicmy entuzjazm narodu polskiego•• 
Holenderscv intelektualiści o Polsce 

baczyłem jak to można usunąć wy­
zysk człowieka przez człowieka, a 
produkcję skierować dla dobra 
ogółu. 

NOWY JORK, 28. 9. - Na ostat­
n im posiedzeniu Rady Bezp. przew. 
Jebb oznajmił , że Rada otrzy­
mała wniosek Republiki Indonezyj­
skiej 0 przyjęcie jej w poczet człon­
ków ONZ. Delegat Indii, Rau, za­
proponował wpisanie tej sprawy 
iak<> pierwszej na porządek obrad. 
Malik :r:godz.ił się '1J delegat.em Indii, 
lecz :r:wrócił uwagę Rady na depe­
sze, otnymane od min. spr. ogr. 
Koreańskiej Republik! Ludowo-De­
mokratycmej i dotyczące barba· 
rzyńsk!ch bombardowań cywilnej 
ludności i spokojnych miast Korei 
prze:r: l<>tnictw<> amerykańskie. 
Wskazując, że USA jawnie i bru· 

talnie naruszają konwencję haską 
z 1907 r. Malik oświadczył, że dele­
gao:ia radzil'cka składa projekt re· 
zolucji, w której Rada Bezpieczeń· 
stwa uznaje, że bombardowania. 
przez lotnictwo amerykańskie miast 
i wsi koreańskich, powodujące ich 
burzenie i masową, zagładę suokoj­
nej ludnośel cyw<ilnej, stanowią 
brutalne naruszenie przyjętych po­
wszechnie zasad prawa międzyna­
rodowego i postanawia: 
Wezwać rząd USA do za.przesta­

nia tych bombardowań I do nie· 
dopuszczania na przyszłość do ta-

WARSZAWA. Dnia 27 bm. 
grup;i intelektu2.Iistów ho­
lendersldch - po 10-dn'owym 
pabycie w Polsce - opuściła 
Warszawę. Przed wyjazdem 
geście holenderscy podzlel'li ~-----------------------------. 
się swoimi wrażeniami z 
przedstawiciela.mi prasy. 

P .' Jacob Bot oświadczył : 

Mam duże umanie dla polskich 
planów urban istycżnych. Naród 
polsk; szczyci s i ę tak wielkimi o­
siągnięc'ami w odbudowie i wal­
ce o pokój, pon ieważ wkroczy! na 
drogę budowy socjalizmu. 

LóDZKI KOMITET OBROŃCóW POKOJU zawiadamia, 

że w dniu 1 października br. w sali „Melodram" przy ulicy 

Traugutta nr 18 (gmach ORZZ) odbędzie się 

ŁODZKA KON FERENC JA 
KOMITETU OBROŃCÓW POKOJU 

Początek obrad o godzinie 9,30. Wszyscy obywatele de­

legaci i zaproszeni goście są proszeni o punktualne przy­

bycie. 

ł,óDZKI KOMITET OBROŃCóW POKOJU. 

P. M. Fluthuis - kompc.zytor -
powied:>.i ał: .,Podziwiam heroizm 
odbudowy ludu Warszawy. Nasu­
w~ mi s i ę porównanie z Rotterda­
mPm. którego zn ;szczen;a są w po­
równaniu z Warszawą, d ziec ; nną · 
zabawą" i p0dobnie odbudowa Rot- j 
terdamu jest „dziecinną zabawą", ----------.--------------------
w porówna.ni u z odbudowa. warsza- . Podczas konferencji_ referat zasa~ delegacj wybrani na konferencjach 
wy. w . Polsce uderza mnie pr7ede: n~czy na te~at „Za~a~ ruchu Obron dzielnicowych oraz delega-Oi na Kon 
wszvstkim to że w odbudowie kra- , cow PokoJu w swietle uchwal gres Pokoju w Warszawie. Ci ostat­
ju bierze udzi ał cał:v na ród bez „I Pol~kiego Kongresu Pokoju" - ni pod:"elą si.ę z przybyłymi na kon 
względu na przekcnan' a Spotka-: wygł~s1 prof, Ja": Dembowski, prze ferencJę wrazeniami z Kongresu. 
łem wybitnych katol'ków. którzy : wodmczący Polsldego Kongresu Po- W ramach tejże konferencji na­
biorą żywy udział w budowie no-j koju. stą.pią wybory do władz Łódzkiego 
we.j Polski i P')koju. W Polsc:e zo· W konferenol uoustnicą6 b~ Komlteła Obro6c6w Pokoju. 

kich bombardowań lub ostrzeliwa- sm1erć tysięcy Koreańczyków -
nia ani orzez lotnictwo, ani przez kobiet, dzieci i starców. 
inne siły zbrojne spokojnych miast . Malik zażąda ł następnie, by prze. 
i wsi craz . cywilnej ludności Korei. pr0wadzono głosowanie nad wnio-

Po odczytaniu pr.zez Malika tre- ~kiem radzieckim. Natychmiast 
ści pr<>jektu Rada uchwaliła wnk>· ouszcZ<>na została w ruch kierowa­
sek delegata Indii, by na pierw- na przez Stany Zjednoczone maszy. 
szym miejscu PQrządku obrad zna- na do głosowania i propozycja ra· 
lazła się sprawa przyjęcia Indone· rlziecka zo!tała odrzucona. 
zji w poczet człoinków ONZ. Następnie przeprowadz„no dysku 

Malik oświadczył, że Rada po- sJę nad wnioskiem Indonezji o 
winna · się zająć także 1ka.rrlł pne- przyjęcie jej w poczet ozłonk6w 
ciwko bombardowr.nlu Korei przez ONZ. Rada Bezpieczeństwa za. 
lotnictwo r.meryka.6skte i t>0dkre· aprobowafa ten wniosek 10 g1osa­
~lił. że jest to sprawa niecierpiąca mi. Jedynie delegat Kuom'nt.angu 
zwłoki, {>onieważ chodzi o bele lub PQwstrzymał się od głosu . 

Socjaliści Jego Kr61ewskiej Mości 

odmowiajq wizy - Pokojowi 
LONDYN, 28. 9. - Brytyjski Komitet Obrońców Po· 

koju rozesłał do prasy oświadczenie, w którym komuni­
kuje, że rząd brytyjski czyni przeszkody w zorganizowa­
niu na terenie Anglii II światowego Kongresu Obrońców 
Pokoju. 

Rząd brytyjski odmówił wiz wja­
zdowych czllonkiom komd~tu orga­
nizacyjnego kongresu. Komitet ten 
powinien zebrać się w Londynie w 
dniu 2 października. 

Brytyj.S>ki Komitet Obrońców Po­
koju opublikował również tekst li­
stów, wymienionych z premierem 
Attlee. Z listów tych wyni:ka jasno, 
jaką pozycję zajął rząd brytyjski w 
stosunku do II Swiatowego K<lngre 
su Obrońców Pokoju. 
Oświadczenie komitetu stwierdza, 

że rząd brytyjski odmówił wiz wja­
zdowych członkom kom:iitetu orga­
nizacyjnego: Mikołajowi Tichono­
wowi, Aleksandrowi Korniejczuko. 
wi i Illii Erenburgowi. Rząp dał rqw 

w związku z niewpuszczeniem szere 
gu członków komitetu organizacyj• 
nego komunikat treści nastE:pującej: 

„Osobom wch<>dzącym w skład ko 
mitetu przygotowawc:r.ego II Swia­
towego K<>ngresu Obrońców Po­
koju odmówfono prawa wjazdu na 
terytorium Wielkiej Brytan.iii. W wy 
niku powyższego , s~ja komitetu or­
gan;zacyjnego, która miała zebrać 
sie w Londynie w dniu 2 paźdrier­
nika, zostanie zwołana n.a ten sam 
d;>;ień do Pragi, Komitet organiza­
cyjny omówi .sytuację, powstałą na 
skutek stanowiska rządu Wielkiej 
Brytanii wobec II Swiatowego Kon 
gresu Obrońców Pokoju"· 

nież d<> zrozumirenia, że nie udzieli S d 
zezwolenia na wjazd do Wielkiej 8f eczne powitanie 
Brytanii sekretarzowi genetalnemu - dl h -­
Stałego Komitetu światowego Kon· wys•e onyc z Belgu 
gresu Obrońców Pokoju - Laffit'o~ WARSZAW A, 28. 9. - Dnia 28 bm. 
wi oraz Pietro Nenni'emu i kilku! przybyła do Warszawy 12-osobowa 
innym wyl;>itnym członkom stałego grupa polskich robotników z Belgii 
komitetu. wysiedltmych bezprawnie przez reak 

GENEWA, 28. 9. - Jak donoszą z cy.iny rząd belgijski. Społeczef!stwo 
Paryża, sekretariat światowego Kon Warszawy zgotowało rodakom ser• 
_.eeu Z~lenn.ików Pokoju ogłosił deor.ne przyJęcle, 



t11obiHzujemy siły techniczne 
do wielkich zadań Planu 6-letniego 

U naszych przyJaci6ł 

O planach przeobrażenia 
przyrody 

W okresie między 1 a 20 paździer 
nika na terenie całego k1raju ""0dbę­
dziie się sp:s inżynierów i techni­
ków, na podstawie którego sporzą­
dzony ,zostanie stały rejestr naszych 
kadr i inteligencji technicznej. 

Gospodarka planowa wymaga pla 
nowości we wszystkich dziedzinach 
życ:a ekonom'cznego. Jeśli wprowa 
dziliśmy ścisły plan w produkcji 
przemys~owej, w handlu, w rolnic­
tw!e, w gospodarce surowcami i to 
warami gotowymi - to nie może­
my p0zostawić poza planem waż­
nego elementu jakim jest praca lu­
dzka, a zwłaszcza praca wysoko 
kwal!fikowanych specjalistów. któ­
rych nam na ra.zie jeszcze brakuje. 

Dla realizacji wielkich zadań Pla 
nu 6-letniego potrzebujemy 125 ty­
sięcy inżynierów i techników. W 
tej chwili stan naszych kadr tech­
nicznych, zatrudnionych w prze­
myśle, nie sięga jeszcze tej liczby. 
Trzeba więc szkolić nowe kadry te­
chniczne i właściwie go.spodarować 
już istn~ejącymi. Wykonanie tych 
dwu zadań to koniec2my warunek 
realizacji Planu Sześcioletniego. 

„Inżynierowie do produkcji!" -
powiedział Prezydent Bolesław Hie­
rut. Doceniając wagę tego hasia, 
Sejm Ustawodawczy wydał ustawę 
z dnia 18 lipca br., w myśl której 
sporządzony zostanie st.a 1ły rejestr 
lnżynierów i techników. Rejestr ten 
pozwoli na dokładne ;zorientowanrie 
się w stanie kadr technicznych i 
będzie stanowił podstawę do racjo-

P'ękna inicjatywa 
Teatru im. Jaracza 

nalnej gospodarki cennym elemen­
tem ludzkim, do właściwego wyko­
r.zystania wszystkich wysoko kwa­
lifikowanych techników i inżynie­
rów. 

Spis, jaki zostanie przeprowadzo­
ny w najbHższych dniach, niewąt­

pliwie ujawni niewykorzystane do­
tąd rezerwy wykwalifikowanych sił 
technkznych, które ;z; tych czy in­
nych względów zatrudniune są po­
za produkcją. 

Po sporządzeniu rejestru wg,zy­
stkie oooby o wykształceniu, wzglę­
dnie nabytych kwaHfikacjach. tech­
nicznych, będą miały możność zaię­
cia właściwych i odpowiednich sta­
nowisk. Leży to w interesie zarów­
no poszczególnych ludzi, często pra 
cujących na nieodpowiednich sta­
nowiskach, jak :i dla całości gospo­
darki narodowej. 
Sporządzenie rejestru i utrzyma-

nie go w stałej aktualności 11.:ostało osoba podlegająca spisowi ma pra­
powierzone Naczelnej Organizacji wo do zwolnienia się od obowiąz­

Technicznej, a więc instytucj1, któ- ków służbowych celem zgłoszenia 
ra skupia wszystkich aktywnych s·lę do punktu spisu. 
inżynierów i techników. W ten spo- Po zarejestrowaniu się każdy o­
sób sprawę właściwego rozmiesz- trzyma odpowiednie zaświadczenie 

czen'i.a kadr technicznych oddano w rejestracyjne, które stanowić bę­

ręce samym technikom. Stowar.zy- dzie legitymację dobrze spełnionego 
szenia inżynierskie skupione w obowiązku. 
NOT powinny właściwie ocenić oka Rejestracja wysoko kwalifikowa­
zane im zaufanie i jak najrzetel- nych kadr technicznych pozwoli o­
niej wywią.zać się ze swego zada- statecznie zlikwidować pozostałoś­

nia. ci nienorma1nego stanu, datującego 

Zgłoszenie się do spisu obowiązu- się od czasów >:>kupacji. Ludzie, 
je wszystkie osoby uprawnione efo którzy podówczas rzucili swój za­
używania tytułu inżyniera lub tech- wód, aby pracować w dziedzinie, 
nika, względnie te osoby, które nie nie mającej nic wspólnego ;z; ich 
mają prawa do tytułu, ale pracują zamiłowaniami i kwalifikacjami, z 
na stanowiskach powierzanych zwy pożytkiem dla siebie i dla gospodar 
kle inżynierom lub technikom. i ki nairodowej - powrócą do swoich 

Praca w dniu przypadającym na warsttatów pracy, aby wiedzę i do 
rejestrację nie może być przeszkodą świadczenie wykorzystać w socjali­
w dopełnieniu 'lbowiązku, albowiem stycznym budownictwie. W. N. 

,, Widmo pokoju'' zaaraża zg~kom 
manopo11· 11:.~ów IJ~/l poko?oweg-0 współistnienia państv._r 

V ;,,l "Jl o róznych systemach społecznych i 

Pras.a l'adziecka ;pośw1ęca nadal wiele 
uw~gl rea!l.izacji wiellkich pLanów pr.ze­
obralienia przyrody w ZSRR i .zamiesz.. 
cui l.lJcz.ne artykuly i komentarze wybit­
nych uczonych, iinżynierów, me.lioran· 
tów, agron0imów i elektryków na temat 
bud·OIWY największych na świec.ie elek­
trowni wOdnych na Wołdze ora.z Juma­
łu Tlll'kmeńs!ldego. 

SUKCESY HUTNIKOW KAZACHSTAI'<· 
SKICH 

WSJpanLałe sukcesy we wspótz.a'W'Odnic 
tw.Le dla ucz;czenia 33 Rocznicy Rewolu• 
ej'! Pażdxierniikowea os.iągnęli hut.nlcy 
Kaz1achstanu. Już obecnie wiele t.aJbryk 
hu•tnlczych wyt.rupi.a stal na poczet 4 
kwa1rtału br. 

TRAMWAJ - JUBILATEM 
Siedeimd'1Jleslat lat' temu uruchomiono 

w Rosji pie!"'Wszy na św-i.ecie t.i-amwaj 
elelci.ryczny, :z;budowany według projek­
tu wyibitnego ~cy rosyjskie.go -
P:i:rock,iego. 

Z ma1teriałów I <l.Qkumentów arch1wal 
nych oraz z.achow81?lych szkiiców wyni­
ka, że wagon PirocJdego posi•adal silnik 
elektiryiczny i urządzeni.a umożliwiające 

regulowanie s.zybkości ja:ody i zmienia­
nie kterunJców. 

:2NIWA W KRAJU AŁTAJSKIM 

Kołcboxy d.aQekiego Kraju Ałtajs.kl~ 
kończą i.przęt zbma. Kmnbaijner Frun­
zeńskiej s'1la>ejd maszynowo.tmlktorowej, 
Bohater Pracy Soc}aJI!styc2Jl'lej, F. C7..a­
ba'I10W, pra·cując na dwóch ~ężooych 
kombajn.ach typu „Stallniec' wymlóc.ił 
16 tyg. cetn.airów 7."!a.rina. Cz.abanow wy­
lronał w ten spooób prz.es:olo 3 narmy 
se:oolllO'We. 

FLUSHING MEADOW, 28.9. wym Jorku i uregulowania istnie­
Na środowym plenarnym po- jących rozbieżności. Rau usiłował 
siedzeniu zgromadzenia ogól- usprawiedliwić fakt poparcia przez. 
nego Narodów Zjednoczonych Indie bezprawnych uchwał Rady 
w dalszym ciągu toczyła się Bezpieczeństwa w sprawie koreań-

go.spodarczych, na możliwości po-
kojowego współzawodnictwa. NOWE DOMY DLA KOŁCH02NIKO'V 

debata generalna. skiej. 
Min. spr. zagr. Francji - Schu- Szef delegacji czechosłowackiej 

Przedśtawiciel Białorusi - Kisle­
low szczegółowo naświetHł kon­
struktywną działalność ZSRR na 
rzecz pokoju, przeciwstawi-ając jej 
dążenie USA d'o rozpętania nowej 
wojny światowej. Kisielow zacyto­

We wsiJach z.ailrorTp.aokiej Ukrainy Po­
wstają lic:zme nowe domy. W przeciągu 
5 1a•t i!'tndJeniiia ko!cho.zów 10 tys. rodzin 
chłopskich pr>1enjos.lo się d>o obszer.nych 
wolnych mdesz.klań. W s.amym tyłka ko!­
choo:ie im. Lenina 60 rod.zin kołchoźni• 
czyctt otrzymało latem rb. nowe domy. 

wał wyjątki z artykułu zamleszczo- SZTUKI RADZIECKIE w TEATRACH 
nego w piśmie „United States News ALBANSKICH 

ma.n wychwalał agresję amerykań- - min. Siroky, nawiązując do ra­
ską w Korei. Schuman oświadczył, dzi1ec_ki~go p;ojektu dekla:acji, „o 
!iż rząd francuski „wita z zadowo- usumęc1u g~ozby. n~we) Vl'.oJnY, ona; 
leniem stanowisko, zajęte prze.z se- utrwa~e~u pok?JU i bezp1eczenstwa 
kretarza stanu USA, i rozpatrzy z I n~rodow , . oś~Jad?zył, ze P.r?po~y­
najwyższą uwagą konIDr-etne propo- CJe te op1eraią się na mozhwosci 

Dyrekcja Państw. Teatru im. zycje, które zostaną sformu'łowane 
Stefana Ja•racza w Łodzi wspólnie przez delegację amerykańską". 
z Okręgową Radą Zw. Zaw. w Ło- Prz€dstawiciel Indii - Ran, pod­
dzi zainicjowała akcję wprowadza- kreślił pragnienie pokoju ożywiają­
nia do teatru widzów-robotników, I ce ludzi na całym świecie oraz u­
którzy nigdy jeszcze w tearze nie silnie wzywał miniistrów spraw rza­
byli. W związku z tą akcją pl1Zepro giranicz.nych USA, ZSRR, Francji i 
wadzana jest przez rady zakładowe, Anglii do odbycia narady w No­
referaty socjalne i kierowników 

and World Report", . w którym po­
wiedziane jest, że gospodarka ame­
rykańska, opa.rta na produkcji wo­
jennej, otrzyma „śmiertelny cios, 
jeśli USA osiągną „trwały pokój". 

Bombowce ame<rY'kań:slcie zibom• Tak więc - powiedział Kisielow -
baroowały aigielskie pozycje. prasa amerykańska w dalszym cią-

Re·perbuar teatrów z.awodowych i arna 
to:n;k:lich w LUidowej Republice All:lań­
sk1ej składa s:i.ą w większej części z u­
tworów wamaturgów radzieckich. Pu­
blliiczm.ość a~bańsk.a gorąco wita ~ztuld 
radzieckJe, gdyż w każdej z ruch znaj­
duje wcJąż nowe wairtości artystyczne 
pTawda:iwej sztuki socja'lis tycz.neJ. 

świetlic ewidencja takich osó\'>, które 
następnie otrzymują bezpłatne bilety 
wstępu do teatru. 

»Wesele Boryny« 
Jak to już donosiliśmy, województwo 

łódzkie objeżdża świetlicowy zespół ar­
tystyczny ZSCh z Lipców Reymontow­
skich (pow. Skierniewice), wystawiając 
przeróbkę sceniczną z „Chłopów" Rey­
monta pt. „Wesele Boryny". zespól ten 
przebywa obecnie w Łodzi i da w sali te 
atralnej ZPB Im. Dzierżyńskiego (Piotr­
kowska 295) trzy przedstawienia „Wese­
la Boryny": jedno - 30 bm. o godz. 19, 
oraz dwa w najbliższa niedzielę tj. 1.X 
o godz. 15 i 19. 

B!lety w cenie od 100 do 250 zł motna 
nabywać w kasie sal! teatralnej - Piotr 
kowska 295. 

linia " 
B" skasowana 

gu agituje na rzecz nowej wojny 
światowej i traktuje pokój jako 

WZROST POZIOMU ŻYCIOWEGO 
W CZECHOSŁOWACJI 

groźbę. Podkreślając konieczność oglo.szone w cych <1Tr!Jach od'icja,lne 
przeciwstawienia się wszelkiej pró- w·yniki :realliz.a·cJi planu pięcloletnti.ego w 
bie obalenia Karty ONZ, Kisielow pierwszym półroczu drugiego roku pla• 

ł d · · · nu wykazują znacZ111y W'ZTost poziomu 
wezwa O poparcia propOZYCJl ra- życiowego w Czechosłowa-cji. Przyczyna 
dz:ieckich, rzmierzających do umoc- osiagntęć ~zywa w rozwoju sił wy. 
nien'ia pokoju. tw6re.zy.ch oraz pogłęblającej się stale 

Min. spr. zagr. Norwegd:j - Lange WS1Póbpi:ia-cy g()Spooarc.zej ze ZW'ia:okiem 
_ poparł agresJ·ę USA w Korei 0 _ Radzieckim i państwami demokracji lu-

dowej. 
raz propozycje Achesona, zmierza-•-=============== 
jące do podważenia zasad Karty 

ONZ. Jednocześnie Lange wypowie- Z1"mowy rozkład lata' w 
dział się ,za dopuszozeniem do ONZ 
przedstawicieli Chińskiej Republiki 
Ludowej. 

Na tym samym stanowisku - ko­
nieczności do-puszczenia Chin Lu­
dowych do ONZ - stanął również 
przedstawiciel Szwecji - Unden 
oraz mi'ni'5ter spr. zagr. Pakistanu. 

Spisek potępionych 
W dniach 30 bm. 1 1 października b. r. 

o godz. 18 w Teatrze Swletlicowym 
ORZZ (ul. Traugutta 18) zespół śwletl!co 
wy ZPB im. Stalina wystawi sztukę 

Mikołaja Wlrty pt. „Spisek potępio­
nych0. 

Polskie Linie Lotnicze „LOT" Oddział 
w Łodzi podają do ogólnej wiadotnoścl, 
że z dniem 2 października 1950 r. wcho­
dzi w życie zimowy rozkład lotów. Od 
tego czasu również PL „LOT" wznawia 
regularną komunikację z Łodzi do Po­
znania i Krakowa. Odloty będą nastę­
powały: 

do Katowic: o godz. 10.15 - odjazd au­
tobusu z Pl. Wolnoś~l 6 o g. 9.30 

do Krakowa: o godz. 10.05 - odjazd 
autobusu z Pl. Wolności 6 g. 9.30 

.do Warszawy: o godz. 09.15 - odjazd 
autobusu z Pl. Wolności 6 o godz. 8.30 

do Gdańska: o godz. 13.05 - odjazd 
autobusu z Pl. Wolności 6 - 12.20 W związku z zakończeniem sezonu le­

tniego Unia autobusowa „B" kursująca 
w niedziele l llwlęta na trasie Strykow­
lka - sanatorium - Łagiewniki będzie 
1kasowana z dn. 1 patdz.lemlka 1950 r, - BałuJ -., Tobby - na4ohodsł amerykańska pomoot 

Bilety rozprowadzają swt11zkl branto­
we. 

do Poznania: o godz. 12.55 - odjazd 
autobusu z Pl. Wolności 6 - godz. 12.20 

do Wrocławia: o godz. 11.ao - od1azd 
autobusu z Pl. Wolności 8 godz. 11.10. 

•••••••••••••••••••••••••••••••••••••••• 
WACŁAW RZEZACZ 

• 
Slepa Uliczka 

Przekład H. GruszczyfłskleJ-Dubowe) (91) 

dzali, mieszało się z nieprzyjemnym UC'ZJUclem za tę 
uciec2Jkę. Ten obraz nie utirzymał się długo; zwyciężyła 
go wizja wypUjkłego żywota Różeny i ~ła w nim 
uparC!l.e. Mimo woli położył dłoń na brzuchu Wilmy . 
Dziewiczo płaski, niemal zapadnięty. I może nigdy nie 
będzie inny. Przycisnął ją do siebie jak w spamlie 
mił0B11ym i odpowiedział na jej ostatnie słowa: 

- Chciałbym, aby to trwało wiecznie. Tak się to In!cl­

wia, prawda? Ale ja teraz naprawdę tak cZ"lję. 
Roześmiałia się. 

śli. Czyi naprawdę nie było możliwe, aby i on i Wilma 
doszli jakoś rozsądnie do po1"0"1JUtnienia? Może to była 
tylko kwestia taktyki, jalką wybierze. Tylko wariaci 
rozbijają .sobie głowy o mur, 8{>l'Yclan go obejdzie, 
przelezie albo się podkopie. 

- A jednak zdaje mi się - powiedział cicho do jej 
włosów, jakby szeptał jakieś wyznanie -'-- że gdyby się 
takie chwile powtarzały częściej, bylibyśmy oboje 
o wiele szczęśliwsi. 

Poruszyła się przecząco, ale uspokoiła się znowu. 

•• „ ................................... . 
- Mój drogi, nie mówi·ąc o tym, że panu za dziesięć 

minut za<:zn.ą cierpnąć nogi i będzie pan zadowolony •. 
gdy mu zejdę z kolan, to nie wtyrzvmałby pan tej słod­
kiej bezczynności ani godziny. Ni~ zmusza to pana do 
m;yślenia? To gorsze niż wyrażony niepokój. Może na­
wet nie myślę, marzę. Ale to marzenie, muszę to panu, 
niestety, powiedzieć, ma bardzo mało wspólnego z pa­
nem. Jest to taka mieszanina pogody ciała, radości z te­
go, co mi się udało, i wyobrażeń tego wszystkiego, co 
będę robić. Pan zaś, przypadkiem, wspaniale mi się do 

- Niech pan mówi tylko za siebie - rzekła. - Ni­
gdy nie czułam się całkowicie szczęśliwa ani nieszczę­
śliwa. Moim zdaniem, jest to najnaturalniejszy stan, 
w jakim człowiek mo'i:e żyć. Co tam szczęście! Jest zbyt 
wielkim wytrąceniem z normalnego stanu, aby się 

człowiek nie milcłł niepokoić, co będzie dalej. Dziś się 
cieszę i to jest wspaniałe. Oczyszcza się wszystko, czego 
spodziewałam się po tej podróży, i nawet jeszcze wię­
cej. A z powodu radości nie muszę się niepokoić. Wiem, 
że ona mijając przerodzi się w ~hęć robienia czegoś, 
a to mi się przyda. Ach, Michale, niech pan drży. Zdaje 
mi się, że dam panu Porządną szkołę z tymi domkami 
weekendowymi. Trafiłam na dobrą koniunkturę, pod­
czas gdy pan nie wie, co począć ze swymi grzebieniami. 

- Przyjemne to, naprawdę, w nas kobietach jest coś 
kociego i lubimy skulić się w cieple. Czy pan uwierzy, 
łe nigdy tego nie próbowałam? 
Myślał o tym, czego próbowała, 1:1,le nie wzbudziło to 

w nim tego jątrzącego i kłującego bólu co przedtem. 
Zbyt piękne i niewiarygodne było, że mógł ją trzymać 
tak, poddaj.ącą się i łaskawą, aby rozgoryczać się w ta­
kiej chwili. Milczał i zanU!I"Zył twarz w jej włosy. 

- Proozę mi dać papierosa - poprosiła - ale niech 
to pan zrobi tak, abym się nie musiała nawet pOTUSzyć. 

Na szczęście miał papierośnicę w swobodnej kieszeni 
marynarki i ucieszył się z tego jak chłopak. Zapalił pa­
pierosy jej i sobie, a potem siedzieli w milczeniu i pali­
li. Powtarzał sobie w duchu jej ciało j:ak poezję, która 
go silnie wzruszała, wdychał zapach jej włosów i wy­
odrębniał go od zapachu papierosa. Zmrok gęstniał, 

jakby dzień był ro21czynem nasyconym ciemnością, a te­
raz tężał w naczyniu tego DQkoju. 

- Jesteśmy cudownie liryczni, nie wydaje się pa­
nu? - rzekła Wi1ma bez ironii. - przynajmniej ja -
tak. I podoba mi się to. 
Trwał w nim obraz, od którego nie mógł się uwolnić, 

przeciwnie, ta chwila zarysowywała jego kontury coraz 
wyraziściej. Różena i jej mąż, siedzący dziś wieczór 
tam, w parku na ławeczce, zesztywniali, niewiaryg.od­
nie odmienni, a przecież jakby przY'kuci jedno do dru­
giego. Odgadł zaraz powód ich dziwnego zesztywnie­
nia, a gdy znikał z zasięgu ich wzroku w boczńej 

uliczce, wrażenie groteskowej śmieszności, jaką wzbu-

1 D&BNNIK WDZKI nr 268 (1890~ 

tego nadaje. · 
- P·o co mi to pani mówi? Czy pęni się boi, abym 

nie triumfował z jakiegoś zwycięstwa nad panią? Mo­
żliwe, że w tej chwili przeciwnie - miałbym przyjem­
ność, gdybym się mógł przed panią w jakiś sposób 
upokorzyć. 

- Po cóż by to pan robił? Byłaby to tylko strata dla 
pana. Ileż już panu natłumaczyłam, że mo:Żemy obok 
siebie żyć w sposób możliwy do zniesienia tylko wtedy, 
jeśli nie będzie pan chciał ode mnie więcej, niż sama 
mam ochotę panu dać. Dla mnie to jest qczywiste, a p11~ 

musi się do tego przyzwyczaić. Zresztą, czy nie lepiej 
było milczeć? Mówimy za wiele, a taką chwilę słowami 
można tylko zabić. 
Michałowi zdawało się, że nie ma w nim tyle miejsca, 

aby zmieścić wszystko, co właśnie odczuwał. Czyż nie 
było cudowne to, że tak z nim siedziała i że jej ~ tym 
było przyjemnie? Głaskał ją po nagim ramieniu. Deli­
katność jej skóry wywoływała w nim dreszcz, każdy 

wdech, nasycony zapachem jej włosów i ciała, rozpalał 
cocaz bardziej jego zmysły. Skoro jednak zamknął 

oczy, aby się głębiej zanur1vć w tę r·ozkosz, widział ży· 
wot Różeny, wzd~ty ciążą. śledził peł.ganie swych my- • 

Z piersi Michała wyrwało się westchnienie podobne 
do warknięcia. 

- Wolałbym, aby pani miała inne powody do ra­
dości. 

- Zazdrość konkurencyjna - roześmiała się. - Nie 
potrafi się pan zdobyć nawet na to, aby nie zazdrościć 
powodzenia rodzonej żonie? Wstanę. Już panu pewno 
ścierpły nogi. 

Zsunęła się z jego kolan i stanęła wyóągając ręce 
nad głową i przeciągając się w plecach. Nie mógł już 
rozpoznać rysów jej twarzy, dostrzegł tylko ciemny łuk 
wyprężonej postaci i jasne rozgałęzienie uniesionych 
ramion. Świadomość, jak jest przywiązany do niej nie 
swoją miłością, ale ustawicznym pragnieniem, aby ją 
zdobyć, pTzejęła go goryczą bezsiły. 

Wzięła go za rękę, zmusiła do wstania i zawiodła do 
otomany w kącie. 

(d. c. n.} 



Wymieniamy doświadczenia 

Z bokiem polskim nie Jest dobrze. O 
tym wiedzieliśmy bardzo dobrze nie od 

Po zgonie 
najlepszego tutlowca 

W dniu 26 bm. zginął tragicznie 
w wypadku motocyklowym pod 
Lesznem Wlkp. najlepszy polski 
żużlowiec Alfred Smoczyk. 

Do rodziców Smoczyka przewod 
niczący GKKF Lucjan l'.'lotyka 
przesłał depeszę kondolencyjną na­
stępującej treści: 

„W związku z tragicznym zgo­
nem Alfreda Smoczyka, jednego 
.z najlepszych sportowców Polski 
Ludowej, przesyłam w imieniu 
Głównego Komitetu Kultury Fi­
zycznej wyrazy szczerego żalu 
i głębokiego współczucia". 

Pogrzeb Smoczyka odbędzie się 
w Lesznie, 30 bm. godz. 15. 

Z Wars;o:awy na uroczystości po­
~nebowe wyjadą d el e g a c j e : 
GKKF, PZM, WOZM, CWKS oraz 
delegacje klubów. 

BOHS 

Reprezentacja Polski 
ustalona 

Na zebraniu Zarządu PZB ustało 
no w środę skład pięściarskiej re­
prezentacji Polski na międzypań­
stwowe spotkanie z Finlandią 8 paź 
dziernika we Wrocławiu. Barw 
Polski bronić będą {w kolejności 
wag): 

Kasperczak, Gr.i:yw<l'CZ. Antlde-
W.cz, Sadowski, Chychła, Nowara, 
Szymura i Drapała. Jako rezerwo• 
w< wyzruiczenl zostali: Soczewiń­
sk1, Kolczyński i Grzelak. 

PZB projektuje również rozegra· 
nie jeszcze jednego spotkania w 
Lublinie 10 lub 11 października. W 
wypadku zaakceptowania tego me­
czu przez Finów. skład drużyny 
polskiej w Lublinie będzie następu· 
ją cy: 

\l'Jzyźnfak, SoczeW'iński, Matloch, 
Ktvlła.oik, Musiał, Kolc-z:yński, Grze 
fak. Gcściańsld. Rezerwowi: Faska 
I Trzęsowski. 

Juniorzy na boisku 
Rozegra.ny wczoraj na stadionie 

ŁKS Włókniarza. mecz piłkarski o 
Puchar Pokoju mi~dzy łódzką re­
prezentacją juniorów „A" a repr. 
Jnn. „B" zakończył się zwycięstwem 
drużyny „A" w stosunku 5:2. 

dzlslaJ, a potwierdzeniem był poziom nal nam nasz rozmówca. Jdell uda się !'11 
jubileuszowym turnieju pięściarskim w - ciągnął dalej - zrealizować swój plan, 

Łodzi. to będę bardzo szczęśliwy. 

Na temat boksu przeprowadziliśmy _ Na czym ten pta11 ma polegać? 
szereg interesujących rozmów. Jeden z 
naszych rozmówców - trener pięściar­
ski - mieszkający stale w Warszawie 
postanowił zerwać z dotychczasowym 
systemem szkolenia. 

- Młodzież Jest niecierpliwa. Chce ona 
w rekordowym tempie osiągać dobre 
wyniki. Przykładem tego jest chociażby 
błyskawiczna kariera Zagórskiego, który 
pokazał się na horyzoncie I zginął jak 
meteor. 

- Tak... To smutny objaw. Precedens 
z Zagórskim nie powinien nigdy więcej 
powtórzyć się w sporcie bokserskim, Wy 
ciągnięto chłopca na sam szczyt, a po­
tem zniszczono go nokautami I w ten 
oto sposób zgaszono wielki talent spor­
towy. 

- Chcę zwerbować młodych entuzja­
stów boksu. Chcę mieć u siebie pod 
swoją opieką 40-60 chłopców w wieku 
do 16 lat I uczyć ich przez dwa lata, nie 
puszczając Ich pod żadnym względem 
na ring. Moim zdaniem talenty sporto­
we marnują się między innymi dlatego, 
że cllłopca, który zaczyna dobrze zapo­
wiadać się od razu puszcza się na ring, 
a potem następuje katastrofa! Być mo­
:l:e, że taki młodzieniec odniesie nawet 
ltllka zwycięstw, ale gdy trafi na sil­
niejszego, wówczas nie pomaga silny 
cios, a decyduje technika I rutyna. 

- Wydaje ml się, te każdy dobry bok­
ser powinien być Indywidualnie szkolo­
ny - zapytujf!my. 

- Postanowiłem zerwać z dotychczaso - Uwaga jest słuszna, ale nas jeszcze 

wym systemem szkolenia - powiedział niestety nie stać na taki luksus. Urale 
lcadr Instruktorskich. Bezwzględnie, te 

O mistrzostwo Polski 
na torze 

z chwilą gdy zwlęlcszy się lcadra lnstrnk 
torów, to i system nauczania będzie In-

• Nie wolno razem na sali trenować 
seniorów i juniorów. Trzeba umieć od­
działywać na psychikę zawodnika. Bok­
serzy z zasady są Indywidualistami I każ 

dy z nich ma swoją własną psychikę 

odmienną od psychiki lcoszykarzy, osa­
dy wioślarskiej, czy też drużyny piłkar­
skiej, 

1 patdzlernlka na torze w Helenowie 
rozeg;ane zostaną wyścigi kolarskie dłu­
godystansowe o mistrzostwo Polski na 
rok 1950/51. Mistrzostwa rozegrane zo­
staną w dwóch kategoriach zawodni­
ków, a mianowicie: dla kolarzy licencjo 
nowanych na dystansie 50 km (125 okrą- - Więc chce pan na dwa lata zam­
żeń toru) I dla kartkowiczów na dystan- knąć ring przed młodzieżą I tylko tre-

sie 25 km. nować? 
- W pracy sportowej, a przede wszy-

stkim w boksie niesłychanie ważnym 
Organizatorzy liczą na przyjazd czoło­

wych kolarzy z całej Polski. 
Wyścigi powyższe, z których dochód jest plan. Trzeba planować długofalowo. 

Nie można żyć dzisi~jszym dniem I prze 
skalciwać sobie z Imprezy na imprez~, 
łatając młodymi pięściarzami luki w 
drużynie. Planowość w sporcie daje nam 
gwarancję rzetelnej pracy. Trzeba wy­
powiedzieć raz nareszcie wojnę chaoso­
wi. Dysponujemy wspaniałym materia­
łem Judzkim. Trzeba umieć odpowiednio 
ten materiał przeszkolić. Do niedawna 
były pewne braki w sprzęcie sporto­
wym. Dziś nie odczuwamy ju:I: większe­

go braku rękawic, czy skakanek. Pod I 
tym względem nie mamy prawa narze­
kać. 

przeznaczony jest na Społeczny Fundusz 
Odbudowy Stolicy, odbywać się będą 

pod protektoratem przewodniczącego 

GKKF, posła Lucjana Motyki. 

Wyścig kolarski 
dla młodziety 

zarząd ŁOZ. Kol. organizuje w nie­
dzielę dnia 1 października br. w godz. 
od 8-12 wyścigi uliczne dla młodzieży 
od lat 15 - 18, niestowarzyszonej I jeż­
dżącej na zwykłych rowerach użytko­
wych. 
Wyścigi dostępne są dla chłopców 

1 dziewcząt 1 odbędą się na odcinku uli­
cy Gdańskiej pomiędzy ulicami Zamen­
hofa I Gen. Swierczewskiego. 

- Sądzę, te powinien pan swoim pu­

pilom pol<azywać jednak zawody bok-\ 
serskie. 

Dystans wynosi 500 m l jest on jedni - Ależ oczywiście. Będę z nimi razem 
z prób do młodzieżowej odznaki „Bąd chodził na Imprezy, po których przepro 
Sprawny do Pracy I Obrony". 

wadzimy dyskusje. Niech chłopcy sami 
Zapisy przyjmuje się w lokalu ŁOZ. i 

Kol. przy ul. Piotrkowskiej 67, lewa of!- zabierają głos l n ech krytykuj11, bo 
cyna II piętro. przez krytykę można dojść do pewnego 

Zawodnicy którzy uzyskają najlepsze 
wyniki otrzymają - poza spełnieniem 
próby do SPD - dyplomy pamiątkowe 
od Zarządu ŁOZ. Kol. 

rezqltatu. Młodzi zawodnicy powinni 
wiedzieć na czym wlaśclwle polega boks. 

N a grodzony wiersz 
Koło Pań przy NOT w Łodzi zaprasza C'Zllon.ków stowarzyszeń 

Bra111żowych NOT i sympatyków 1n& 

Na po1ledzeniu 1Ąd11 konkuraowego 
w celu rozatrzylJlllęcla konkunu na 
wieraz aportowy, jury akładaj,ce 1lę 
z przedltawiclell GKKF oraz Mlnl.ltor-
1twa Kultury l sztuki rozpatr:r.yło 113 
nadeałane prace 1 plerw1z, nagrod• w 
v:y1okołcl 100 ty1. 11łcńych po1tanowl10 
przyznać Bohdanowi •myle i Krakowa 
sa wlens pt. „Na start". 

PODW\ECZOREK TANECZNY 
który odbędzie się w niedziel~ dma 1.10.l\O r. od 1odz. 1T w lokalu 
NOT - ~otrlrowska 102. 

Podwieczorki odbywać się będą po~wtzy od 1-10.l\O r. w nle­
dzi<:le po 1 i 15 - każdego miesiąca. 

LEKARZB . 

Drun nagrodc; (zł 7S ty1.) pr1Q>:mano 
Wojciechowi Llpnlacklemu z Warnawy 
11a pracę „Sprawny do pracy l obron"". 
Trzecią nagrodę otrzymał Roman Sa­
dowski. 

Li~łJ bo 'Ąea4kcli 
Zastanówmy się 

Nie może być mowy o racjonalnym 
zużyciu czasu, oszczędności odzieży 

i Aerwów, a trudno także mówić o 
przestrzeganiu dyscypliny pracy, gdy 
na przystankach tramwajowych, szcze 
gólnie przy ul. Piotrkowskiej, trzeba 
przepuszczać po kilka pociągów za­
nim uda się pasażerowi uczepić na 
stopniach wagonu i odbyć podróż w 
charakterze „wisielca". 

Czy MZK wszystko uczyniły dla 
złagodzenia lub usunięcia tego stanu 
rzeczy. 

Specjalnej uwadze MZK polecam 
autobusy stojące w zajezdni PKS przy 
ul. Wólczańskiej. Są to tzw. wozy re­
zerwowe, które PKS trzyma w pogo­
towiu na wypadek awarii, któregokol 
wiek wozu będącego w drodze. 

Instytucie wyjaśniają 

Czy awarii tych rzeczywiście jest • 
tak dużo, że nie ma możliwości prze­
rzucenia w godzinach największego 

nasilenia ruchu trzech lub czterech 
wozów na linię miejską. 

Przecież jeżeli nawet zachod'zi na­
gła konieczność, można takie wozy 
w ciągu kilkunastu minut przerzucić 
na linię międzymiastową. 

Poza tym wydaje mi się, że auto­
busy MZK też nie są wykorzystane 
w pełni, szczególnie te którym skró­
cono trasę z Józefowa do Chojen. 

s. s. 

OD REDAKCJI. Na powyższy te• 
mat oczekujemy wypowiedzi Miej. 
skiej Rady Narodowej. 

A jednak niewłaściwie 
w „Dz. Ł.'" z dnia 1 lipca br. w Uściel Ministerstwo Zdrowia wyjaśnia, te 

do Redakcji pt. „Lekarze urzędują a zwrócono Szpitalowi Wojewódzkiemu w 
chory cierpi" pisaliśmy o fakcie odsy- Łodzi uwagę na fakt niewłaściwego po­
lania chorego od szpitala do szpitala bez stępowania. 
udzielenia mu pomocy doraźnej. 

Zapytujemy 
Dlaczego Państwowy Urząd Miar 

i Wag nie wyjaśnia przyczyn zabra­
nia wagi holenderskiej ze spółdzielni 
„Samopomoc Chłopska" w Konstanty­
nowie, akurat poczas akcji skupu zbo­
ża. 

Fakt ten, jak pisaliśmy w Dz. Ł. 
z dnia 14 bm. w artykule pt. „Nasz 

chleb powszedni i holenderskie wagi 
wstrzymał akcję skupu zboża". 

':: 
Dlaczego Kasa Emerytalna Elektro 

wni Łódzkiej robi wrażenie porażonej 
prądem, nie odpowiadając na list pt. 
„Dlaczego nie wyremontowano" dru­
kowany w „Dz. Ł." z dnia 14 bm. 

JERZY JASTRZĘBSKI. - Na cały sze Przesłaliśmy odpis listu do Wydziału 

reg pytań: dlaczego?, postawionych w Oświaty przy PRN w Zgierzu. 
nadesłanej do nas pocztówce, udzielimy s. o. - KOZINY. - Umieszczanie w 
Panu odpowiedzi osobiście, jeżeli będzie niedzielnym numerze „Dz. Ł." powieści 

Pan tak uprzejmy I pofatyguje się do na całej stronie jest ze względów tech· 
naszej Redakcji. nlcznych niemożliwym. 

TADEUSZ BARTNIK - ZGIERZ-Po- ANDRZEJ BRODA - ŁODZ. - w po-
dzielamy zdanie '.Kolegi, że biblioteki' rozumieniu z członkiem Komitetu Ro­
w inny być udostę:pnl.one dla wszys'tlkich dzicielskiego Interweniowaliśmy bezpo-
bez względu na miejsce zamieszkania. średnio u kierownika szkoły. 

KONKURS FILMOWY 
Zdjęcie nr 5 

POTRZEBNA kobieta do 8PRZBDAM małĄ limu-

PAŃSTWOWA FILHARMONIA w ŁODZI 
NARUTOWICZA 20 

~~~~~~~~~ 

Pit\ TEK, 29 września 1950 r,1 'Odz. 19.SO 
Dr ROZYCKI, specjalista 
chorób kobiecych, aku­
szerii Przyjmuje, go­
dziny 3-3. Piotrkowska 
nr 33 <k 2) 
Dr MARKIEWICZ Gu­
staw, specj a Usta wene­
ryczne, skórne, ul. Piotr­
kowska 109 /6. Tel 138-52. 

Studium Księgowości, Planowania 
4-letnlego dziecka na ata-
łe. Narutowicza 19 cero-
wnla. 

zynkę Simca Fiat Ka- Dn. 30 wmeśniia o 
brlolet nowe ogumienie, godz. 7 rano w ko-
stan bardzo dobry, od ściele Sw. Duoha 

IV ~QHCERf ~YMFOllCZHY 
(Il z cyklu „Symfonie Beethovena") 

Udział biorą 
BOHDAN WOOICZI{O - dyry:ent. 
ZBIGNIEW SZYMONOWICZ - fortepian. 

W programie: Uwertura „Prometeusz", Kon• 
cer' fortepianowy Es-dur, IV Symfonia. 

Ka.s.a Fllharmonil czynna codzieoole w goctz;nach 
16-19. . (k 1180) 

Po przeprowadzonym gruntownym re· 
moncie w lokalu zimowym 

Gosrody Ludnwel POT 
przy ul, Daszyńskiego 1, 

w sobotę, dniR 30 bm. nastąpi otwarcie 
tego JQkalu o godz. 13. 

Lokal czynny będzie codziennie - bar 
od godz. 11 do 24, kawiarnia od godz. 7 do 
22 włącznie. 

Obiady wydawane będą w godzinach od 
13 do 17' a dania barowe ~ a la carte od 
godz. 18 do 23. (k 1172) 

UWAGA! 

ABSOLWENCI WYDZIAŁU 
1950. 

UWAGA! 

LEKARSKIEGO 

Wycleczl<a naukowa Cie~hocinek - Inowro_ 
cław odb~ddf! się od 5 do 8.10 1950 r. 

Zglo~zeni~ do dń•.a Z.JO. wlsc?nie przyjmuje 
Koonitet Organiz,acy.1ny, ul. Lecznfcz.a 6, pok. 41 

i Administracji Gospodarcze} 
b. Izby Przemysłowo Ra.Iidlowej a obecnie 

Dyrekcji Państwowego Przemysłu MteJ-
scowego w Łodzi przyjmuje zapisy na rok 

1950/51, Sekreta.ci at Studium czynny jest Dr KUDREWICZ - spe­
cjalista weneryczne, skór 
ne 8-9. 3-5. Piotrkow­
ska 106. 

oodzi.ennie w godz. od 18 do 20 w lokalu 

Dr ZAURMAN - specja­
lista: skórne, wenerycz­
ne 8-10. ł-6, Naruto­
wicza 2 (k 4) 

własnym przy ul. Piotrkowskiej nr. 40 

w podwórzu na parterze· Zapisy trwają 

do dnia 5 paźdzJiernika włącznie. (k 1187) 

Dr SWIDERSKA·ŁONl­
CKA, choroby skórne. 
kosmetyka lekarska, -
wszelkie zabiegi kosme­
tyczne, Piotrkowska 224, 

Dr TEMPSKI specjalista 
weneryczne, skórne, wio-
sów, moczopłciowe, po-
wrócił telefon 141-72. (k 2411 . Piotrkowska 114. 

Dr Dr WIELICZAJQ°SKI spe­
cjalista chorób wewnętrz 
nych płuc (grużllcy) ser- . 
ca - wznowił przyjęcia­
Piotrkowska 152. (k 27) 

PIWECIU wewnętrz-

ne, płuca, serca 3-7. 
Piotrkowska 35. tel 216-06 
Dr BILIJ.llSIU - choroby 
serca - powrócił 11-14, 
Legionów 3. Dr HEYKO · PORĘBSKI 

skórne, weneryczne, 17 p 
do 19, Brzetna 6 Telefon 
nr 158-19. (k 8) 

OSZUKIWANIE PRACY 

ltUCHARKA restauracyj 

~SIEI'l'KO Ksawery -
specjalista skórno-wene­
ryczne 16-18, K111ńskle­
go 132. (k 7) 
Dr WOŁKOWYSKI spe­
cjalista skórne, wene­
ryczne, 5-7, Wschodnia 
"r 57. Tel. 180-62. 
Dr LIBO ALEKSANDER 
chnroby ns:w !(ardła, no 
sa. powrócił Daszyńskie­

go 6, 8-10, 17-18. Telef. 
101-50. (k 29) 

na samodzielna poszuku· 
je rracy. Oferty Dzien-
nik Łódzki „Kucharka". 

ZAOFIAROW PRAC"f 

MAJSTER na krosna ża-

kardowe ręczne potrzeb-
nv. Zgłoszenia Nawrot 87 
(tkalnia) 
KOBIETA do małego go-
spodarstwa parę godzin 
dziennie potrzebna. Z gł o 
szenia „Składnica Biuro-
wa" Andrzeja 14. 

POTRZEBNA pomocnica 
domowa do małej rodzi-
ny. Zgłaszać się po po-
łudniu Próchnika 34/14. 
MAŁŻEŃSTWO z rocz-
nym dzieckiem poszukuje 
starszej gosposi, warunki 
d@bre. Jaracza 47-1, 
POMOCNICA domowa 
umiejąca gotować do 
dwojga osób potrzebna 
Referencje. Napiórkow-
ski ego 42-26 po 8 wie-
czorem. 

~ 

OPIEK UNICA do dzieci 
potrzebna. Al. Kościuszki 
98 m. 5 A Plętalrnwa. 

POTRZEBNA pomocnica 
domowa. Stalina 5 m. 3. 
POSZUJUWANA gosposia 
lubiąca dzieci do samo-
dzielnego prowadzenia 
gospodarstv:a I zajęcia 
sie d7ieć'l1 i. warunki bar 
dzo dobre. Wiadomość: 
Łagiewnicka 55 (W o gro-
dziel - Inżynier. 

KUPNO I llPRZEDAZ 

KOŻUSZKI :r:akoplaflsk1e 
oraz reperację ko:!:uchów 
poleca Pracownia KO:!:U• 
chów - Jaracza 13. (k7~) 

PIORA WIECZNE kupu-
je •.• y nawet ..,ołamane -
Stalina 6. 
WAGI. Naprawa - Stem 
plowanle wypożyczę nie-
mo,l>ięcą qgę. Kupno na 
wet połamanych. Piotr-
kowska 9. 
POl'ULARNY skład me-
bll ponownie otwarty. 
Stanisław Gabała. Próch-
nika 4. 
SPRZED~ maszynkę do 
obciągani guzików I fo-
remki. Piotrkowska 307. 
PAUTOSTAT kupię. -
119-91. 
KUPIĘ tapczan w do-
brym stanie. Łódż ul. 
1 Maja 2-5. 
CIĘŻAROWY samochód 
Opel-Blltz w dobrym sta 
nie kupli: . Tel. 270-22 od 
9-14. 
~PRZED AM futro mę-

skie, kluby skórzane. -
Tel. 201-17 od 17. 
SPRZEDAM motocykl -
mark! DKW. 200 cm. -
Piotrkowska 231 szwa!-
nla. 

OPEL - Kadet 4 drzwi o 
wy do sprzedania $wieża 
8 róg Sw. Antonlego. 

SPRZEDAM streptomy. 
cynę. Berka Joselewiczi 
10/22 Bałucki R nek. y 

godz. 18-18 Narutowicza (gairnl:ronowy) zosba· 
39-12. nie od!PNw.lone na• 
SPRZEDAM samochód b~Mttwo :!Jałe>bne 

DKW stan plerwszorzęd- za dll'S2'ę 

ny I futro karakułowe 8. t P. 
rozt)llar średni. Piotr- "s. WŁADYSŁAWA kowska 182 m. 1. 
SPRZEDAM stół I krze- KISIELA 
sła b. tanio. Andrzeja 

I -"·" ..,„ • I 41
6

m, H od osiemnastej. czerwca br. w wie-
CELULOID kupimy ku_ 66 lat. Uczm.iów, 
grubości 0.30 m/m do przyjaciół, życzli_ 

1 m 'm warsztat ul. Le· wych zawiadami.a 
glonów 38. RODZINA. 

PLAC ogrodzony, pól ml· -nuty drogi od tramwaju ŁATWO zrozumiałym 
sy 

sprzedam. Łódź Okręgo-
stemem kroju. szycJa 

modelowanfa wyuczają wa 4. Kursy „IPR" Południo-
SAMOCHOD marki BMW wa 20. 
5 osobowy sprzedam. -
Tel. 173-82 godz. 8-16. KURSY kroju. szycia IPR 
BMW. R-12 z koszem - Armil Ludowej 17. Zapl-
stan idealny sprzedam. sy codziennie 17-19. 
T~I. 155-68. KURSY Kroju szycia, 
HARMONIĘ białą 120 ba- roczne, półroczne trzy-
sów S r~gistrów „Hoh- miesięczne !PR Slenkie-
ner"" okazyjnie sorze- wicza 89. 
dam Piotrkowska 82-7. 
OVERLOCK 

LOKALE 
3 nltkowy 

.. Singera" sprzedam. - SAMOTNY, kulturalny, 
:1:eromsklego 54 m. n. poszukuje niekrępującego 

.-~ pokoju. Cena obojętna. 
NAUKA ' WVCROW Z,irlo~zenla tel. 219-30 od 

9 do 15 
ZAPISY dodatkowe na 
Kurs Administracyjno - ZAMIENIĘ 2 pokoje i 

!inchnią Gdańsk Nowy-Hancllowy, Księgowości, Port na 1 pokój z kuch-
Języlca rosyjskiego, roz-

nią w ł,odzi. Wiadomość 
Poczynające się 2 paź-

Łódź. Piotrkowska 3 Kor dziernika przyjmuje se- sak Zofia. 
kretariat Szkołv Przy-
sposoblenla Admlnlstra- ZAMIENIĘ dwa pokoje 
cyjno - Handlowego !PR kuchnia. wygody, gaz 
Andrzeja Struga 4 telef. na pokój kuchnia. Wę-
217-1 9. zyk Wólczanska 230. 
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~ALENnA_RzvK Ośrodek 
Piątek ozrs. zdrowia przy każdy·m osiedlu Sprawa dnia 

Łodzianie - górnikami 
2 9 

Michała Ail'l Od -. październiha poUJ5taje-ZLP 
JUTRO : 
Hieronima, Zofii 

KRONIKA 
WAZNE TELEFONY: 
Komenda Mie.1ska M o . 
Pogotowie Ratunkowe PCK ·I04°-4.j 

Straż Pot.arna 
Miejski Ośrodek Informacji 

253-GO 
134-ló 
117-11 

8 
159-U 

Dgżurq aptelf 
Dzisiejszej nocy dyżurują aptek!: 
An~oniewicz (Pabianicka ó6) DanJe-

lecki (Piotrkowska 127) , Gorczycki (Da• 
szynsk1e.g.? 59). Apt. Spał. Nr ó6 (Ziei. 
Rynek 31). Karlin !Wschodnia 54). Za· 
gorowska !Limanowskiego 37) . 

Reorganizacja lecznictwa uspołecz­
nionego rozpoczęta na początku br. 
doprowadziła do powołania z dniem 1 
października Zakładu Lecznictwa Pra 
cowniczego. Przejmuje on od likwi­
dującej się Ubezpieczalni Społecznej 
funkcje związane z lecznictwem, 
wszelkie zaś świadczenia pieniężne 
będzie załatwiał ZUS. 

W wyniku reorganizacji agendy le­
cznictwa otwartego, jak ambulatoria 
przyszpitalne, ośrodki PCK, TPD, TOZ 
zostały udostępnione dla wszystkich 
ubezpieczonych. Chorym ułatwiono 
dostęp do lekarza i zmniejszono stra­
tę czasu na przejazdy i czekania, bo­
wiem obszar Wielkiej Łodzi został 

Apteks u. s. · Al Kośc1u&zld 48 czyn- podzielony na 3 obwody wyposażone 
n,a całą dobę bez przerwy. w prawa dawnej Centrali.W obwodach 

TEATRł 
tych uruchomiono 56 podstawowych 
poradni ogólnych obejmujących swym 
zasięgiem każda 10 do 12 tys. ludzi z 

PANSTWOWY TEATR NOWY ru1 
szyilskiego 34) - o godz. 19,!5 
!Jaterowle dnia powszedniego" 

~"' jednoczesną likwidacją szkodliwego 
„Bo- systemu lekarzy rejonowych. Porad­

nie te w większości posiadają dyżury 
lekarskie tak przed południem jak i 
w godzinach popołudniowych. 

PANSTWOWY TEATR im. ST. JARACZA 
!ul. Jaracza 27 /29) - o godz. 19 .15 
"Sprawa Pawła Eszteraga0 

Zniżki ważne. Ostatnie dni. 
PANSTWOW'lr fEAl' lł POWSZEl'HNY 

tul. Obroilców Stalingradu nr 21) -
o gcdz.'1ruie 18 - „Wiell<i człowiek do 
małych interesćw". Biilety sprzedalT!e. 

TEATR LETNI •. OSA" - (Ul P1otrkOW• 
sk:a 94), tel. 272-70 - nieczynny. 

TEATR KOMEDII MUZYCZNEJ „LUT­
NIA" (ul. Piotrkowska nr. 243) -
o godz. 19.15 „Córka pani Angot". -
Osta·tnie drui. Zniżki WJażne. 

PANSTW TEATR LALEK .,PINOKIO" 
(ul. Koperni·ka 16) - nieczynny. 

PANSTW. TEATR LALEK .. ARLEKIN" 
ul. Pi•otrk•ow<ok1a 152) - nieczynny. 

l'Ali<STWOWY TEATR ŻYDOWSKI -
Ul. Jaracza 2) - nieczynny. 

W każdym obwodzie działają nowo­
cześnie wyposażone dwa ośrodki spe­
cjalistyczne, w których jest czyn­
nych przeszło 50 poradni różnych spe­
cjalności. Gdy chory musi skorzystać 
z poradni np. ginekologicznej czy eku 
listycznej może zwrócić się bezpośre­
dnio, bez konieczności otrzymania 
skierowania z poradni ogólnej. Nadto 
przy zakładach pracy zależnie od szkod 
liwości dla zdrowia procesów produk­
cyjnych i ilości zatrudnionych pracow­
ników uruchomia się: oddział sanitar­
no-lfczniczy, których na terenie Ło-

WYSTA WA l{ARY~A1URY POLITYf'Z- d d · h k ł 8 1 k k" 
NEJ w lokalu , Spółdzielni Plastyków zi ę zie czynnyc o o o , e ars i 
(ul. Piotrkowska 102) - otwarta w punkt zdrowia, felczerski punkt zdro­
d;li l?ows~e<!nie od gO<iz. 10-18. w wia, lub punkt ratowniczo-sanitarny. 
nie<lz1ele 1 sw1et.a od gOdz 11-18. I Placówki te w zależności od ich za-

OSR. PROP. SZTUKI (Park SienJt.) - . . lk ' . . d . '. 
ObjaZ>d.owa Wystawa Muzeal'Tha pt. __ kresu 1 wie osc1 pos1a aJą rozne u-
„Tadeus.z Kościuszko" czynna godz. prawnienia. I tak np. oddział sani­
lO-l9. tarno-leczniczy mający gabinety spe-

KINA 
'.ADRIA ('Stalina 1) - d 1a młodzieży - Posiedzenie 

„Urwis Gawroche" godz. 16, 18. 20: 
aozw. od 1at s. R d N odo e1• BAŁTYK (Narutowicza 20) - „Orzeł a Y Ol W 
l{aukazu" II seria - godz. 16. 18, 20: I Dziś tj. dn. 29 bm. o godz. 17 w sa-
dozw. od lat 12. · ' · • d 

BAJKA (ul Franctszkailska nr 31) _i li Zw. ~aw. Pracownikow ~amo~zą_ 1! 
„Piotr I". II seria - godz. 17.30, 20; ! 'ferytonalnego przy ul. WolczanskieJ 
do•zw. O<i lat _12. . 1· 5 odbędzie się sesja Rady Narodowej GDYNIA (Daszynskiego 2) - „Program ' . 
Aktualności Kraj. i Zagran. nr 36 150: m. Łodzi. 
(Kroni·ka nr 39 150. „Łyżwiarże„. Obecność wszystkich radnych oho-
' Skarby Górnej Szorii"._ ,.Listopad wiązkowa. 

17 18 19, 20. 21. 
w Suchum11") - godzma 15, lG,, 

BEL (Legionów 2) - (dla mlO<lzle:ty) - Odwoła•1y koncert Kino nieczynne z powOdu remontu W 
MUZA - (Pabiamcka 173) - „Milczenie 

jest złotem" - gO<lz. 18. 20; - dla z powodu choroby jednego z artystów, 
mlodz. niedozw. Delegatura ,.ARTOSU" została zmuszona 

POLONIA (ul. Piotrkowska nr 67) do przełożenia koncertu (Henryk Kowal-
.,Pragnienle" - godz. 16.30. 18.30. ski, Paweł Lewieckl„ Stanisław Urstein)1 20.30: dozw. od lat 14. który miał się odbyć wczpraj-na dzien 

PRZEDWIOSNIE (Ul Zfłromsklego 74) - 3 października 1950 r. 
„Jan Robacz z Dube" - godz. 18. 20; Koncert odbędzie się również w ~al} 
dozw cxl lat 14 Filharmonii. Bilety wykupione na dz1en 

ROBOTNIK tul. KiUnsk!ego nr 178) - 26.IX zachowują swą ważność. 
„Pan Prokouk I S,ka" (1pr-0gr. skł. 
z kol. kresk. czesk.) godz. 18, 20; 
dDZW cd lat 7. 

ROM A - <Rzgowska 84) - „Stiepan Ra' 
zJn'' godz. 17.30. 20: dozw. Od lat 12. 

REKORD IRZS!OW„ka 2) - „Maskarada" 
godz. 18. 20: dozw. od lat 12. 

STYLOWY (Ki!iilskiego nr 123) - „Dwaj 
panowie F" - gOdz. 18. 20: dozwolo­
ny oo lat 12 

SWIT · (Bałucki Rynek) - „Nasz chleb 
powszedni" - godz. 17.30. 20; dozw. 
od lat 12. 

TĘCZA (Piotrkowska 108) - nieczynne. 
TATRY (Slenldewba 40) - dz.iś kino 

nieczynne. 
WISŁA (Daszyńsk:!ego 1) - „Orzeł Kau• 

ka:zu" n seria - godz. 16.30, 18.30, 
20.30 -dozw. od Lat 12. 

WŁOKNIARZ (Próchnika 16) - „Orzeł 
Kaukazu" - gadzina 16: 18.30: 20.30: 
dozw. od lat 12. 

WOLNOSC' tul Naplńrkol"»k\ego nr 161 -
.,nziewrzyna ze Słowacji" - godz. 
15. 18, 20; dozw. cd lat 10. 

ZACHĘTA (Zgier.ka 26) - ,,Dwie bryga­
dy" - godz. 18. 20: dozw. od lat 7. 

DZIECIOM DO LAT 6 WSTĘP no 
KINA WZBRONIONY. 

RADIO 
Plł\TEK, 29 września 

11,50 „Głos mają kobiety··. 11,57 Sygn. 
i Hejnał. 12,04 Dzienn.lk. J3,25 Program 
dnia. 13,30 Aud. szkolna dla klBB I-II. 
13,50 Konce.rt solil>'tów. 14,30 Aud. szk. 
dla Jdlas V-VII. 14,50 Muz. rozrywk. ra· 
dziecka. 16,20 WaLkoa z anaHabetyunem. 
15,30 Aud. dl.a śwletli>c d.Ziecięcych. 15._50 
Dawna muiz. kameralna. 16,20 „Na bo1s_ 
k.ach 1 bierżniach kriaju ''. 16,25 Muzyka 
lekka. 1'6,45 Aktuoa.1nośc.I łód2'!lde. 16 .55 
Komunikaty. 17,00 Dz.lennik. 17,16 Kon­
cerl papołud!n1owy. 17,45 „Wśród naszych 
pTZyjaciól". 18,00 Koncert ty~eń. 18,20 
„Uczymy sd~ u włókntarzy road:lliecd<.lch. 
18.3-0 Uwertury operowe. 18.55 Program 
lok. oo jutiro. 19,00 Fr.agiu powieści E. 
Zoli. 19,20 Koncert Chóru Rozgł. Wrocl. 
19.40 Metod. kurs d~<a nauczycieli języka 
rosyj.skiego. 19,55 Muz. radzi-ecka . 20~00 
Dzienni<k. 20,30 Koncert. 21,15 Zagadrne• 
nia kult. 21,30 Muz. i aktualności. 22,00 
.,Nowej pi<:sni sł0owa''. 22,15 Koneeirt. -
Tra.nsm. z Budoaipesrz:tu. 23.00 Ostatnie 
wiad. Z3 ,10 Program na jullro 23.15 do 
24,00 Suity. 

E I N 

cjalistyczne posiada prawa obwodu Dąży się zaś do osiągnięcia wskaźni­
i może m. in. decydować o ilości dni ka 80 proc. 
zwolnień, z takim samym uprawnie- Zakład Lecznictwa Pracowniczego 
niem jak komisje lekarskie działające jest tylko przejściową formą która z 
w obwodach. czasem przyjmie postać Powszechnej 

Poza tym dąży się do umieszczenia Służby Zdrowia, podległej terenowym 
ośrodków zdrowia przy każdej nowej organom Rad Narodowych, a w ostat-
kolonii mieszkaniowej. niej instancji Ministerstwu Zdrowia. 

W jakim stopniu system ten wpły- Jak więc widzimy reorganizacja ta 
nął na polepszenie obsługi ubezpie- wpłynie w znacznym st.opniu na lep­
czonych widać ze wskaźnika otrzymy-1 sze prawdziwie socjalistyczne, zapew 
wanych porad, który w 1948 roku wy nienie opieki lekarskiej człowiekowi 
nosił 40 proc. a w 1950 r. już 50 proc. pracy. (Les) 

Zamiast tramwajów - trolejbusy 
Jak bt:dzie wyglądał Plac Wolności 

Wiadomo, że podstawą naszego 
przemysłu jest węgiel i wiadomo, że 
odpowiednie wydobycie węgla uza­
leżnione jest od dopływu do na­
szych kopalń odpowiedniej ilości fa­
chowych kadr nowych górników. 
Sprawa werbunku młodzieży do 
szkół węglowych to nie tylko spra­
wa śląska - to sprawa całego kra­
ju, a tym samym również i Łodzi. 

Plac Wolności należy do tych nie­
licznych w Łodzi miejsc, które mają 
dla miasta ·charakter zabytkowy i hi­
storyczny. W tym bowiem mniej wię­
cej miejscu leżała stara Łódź. Toteż 
w planach i projektach rozbudowy 
i przebudowy miasta Plac Wolności 
zajmuje jedną z czołowych pozycji. 

Dotychczas akcja werbunkowa w 
naszym mieście nie przebiegała po­
myślnie. Prowadziła ją Powszechna 
Organizacja Służby Polsce z udzia­
łem Związku Młodzieży Polskiej o­
raz czynników społecznych. Obecnie 
stworzona została komisja werbun­
kowa, w skład której weszli przede 
wszystkim przedstawiciele partii, 
ZMP oraz SP, a następnie Rady Na­

ulicę i stworzy bardzo ładny fragment rodowej, ORZ, DOSZ i in. 
placu. Przy wylocie na ulicę Nowotki w zwiazku z rozpoczęciem jesien-
powstanie przy istniejących tu arka- :tego tur;rnsu szkolenia w państwo-
dach reprezentacyjny budynek admi- wych :;zkołach przysposobienia prze • 
nistracyjny, dostosowany swym wyglą mysłu węglowego, zadaniem komisji 
dem do całości. Swego czasu był pro- będzie zwerbować jak największą 
jekt wzniesienia tu gmachu wpoprzek ilość kandydatów z naszego t.erenu. 
ul. Nowotki z tym, że przejście z pła- ;\:andydaci winni złożyć podania o 

Jak będzie wyglądał w niedaleldej 
przyszłości Plac W olności7 Przede 
wszystkim zniknie nierówna linia wy­
sokości budynków okalających plac. 
Budynki jednopiętrowe zostaną pod­
wyższone, a te, które obecnie wyra­
stają ponad wszystkie - zniżone. Po­
nadto wszystkie domy otrzymają je­
dnolitą szatę zewnętrzną. Zachowany 
zostanie przy tym charakter budowli 
z XIX wieku. 

cu na ulicę odbywałoby się efektow- -:irzyjęcie w Komendzie SP do dnia 
ną bramą. Ponieważ jednak rozważa- •5 października br. 
na jest możliwość wzniesienia na placu Prace komisji należy uważać jed-
pomnika rozwiązanie architektoniczne iak za pracę długofalową, gdyż do-
zlikwido)\'ałoby perspektywkę na ten pływ kandydatów do szkół węglo-
pomnik. wych musi być stały. Trzeba prze-

N aturalnie znikną na Pl. Wolności konać nasza młodzież, że jeśli pra-
tramwaje. Pojawią się na ich miejscu :prie praco~ać w zaszczytnym zawo­
trolejbusy. dzie, jeśli pragnie zabezpieczyć swą 

przyszłość i byt i chce dopomóc pra-

Takie samo podcienie, jakie zbudo­
wano obok dawnego „SiMu" powstanie 
przy drugim _rogu ul. Obrońców Stalin 
gradu. Poszerzy to znacznie wylot na 

w tej chwili grupa architektów do- cą do wykonania Planu 6-letniego, 
konuje inwentaryzacji wszystkich bu- powinna wstępować do J>SPPW aby 
dynków. Opracowanie projektu prze- po tym zasilić szeregi górników. 
budowy placu ukończone będzie mniej (KAS) 
więcej za pół roku. Kas. '================ 

Kobiety na budowie 
prncujq juko murarze, beloniarze, szklarze 
radzą sobie doshonale I przodują 

otrzymało 
zbrojarki, 

szklarki, 

Budowp.ictwo łódzkie 
wiec murarki, betoniarki, 
elektroinstalatorki, malarki, 
zdunki. Początkowo miały kobiety 

dużo trudności wynikających z małej 
wprawy, lecz po pewnym czasie wy­
niki ich pracy dorównały wynikom 
uzyskiwan:Ym przez mężczyzn. (a) 

. 

Blok nr 8 przy ul. Zgierskiej stoi 
już pod dachem. Trzeba tylko założyć 
instalację i będzie można przystąpić 
do tynkowania. Praca instalatora nie 
jest łatwa, bo często np. trzeba kuć 
bruzdy dla przewodów w betonie. Ale 
Zofia Kapela i jej koleżanka Alicja 
Krajewska dają sobie dobrze radę. W NOTATNIK ŁODZKI 

i lekkomyślną młodzież, która wiesza­
jąc się na drzwiach i obracając je 
dokoła niszczy dobro społeczne? 

czerwcu ukończyły kurs instalatorski ::: ŚNIEGOWCE I KALOSZE u­
w Kutnie i zaraz dostały pracę w Ło- każą się w łódzkich sklepach w pierw 
dzi. Pracują razem z mężczyznami, szych dniach października. 
którzy są już W: swo~ zawodzie od :;: PBYMITYWNY MOSTEK przez----------------
1945 . roku. M?Jąc w~ększą praktykę kanał przepływający wszerz ul. Po­
c~ę.true pomagaJą kolezankom w trud kładowej w Rudzie Pabianickiej two­
me1szych pracach. rzą cztery nierówno złożone deski. 

- W zimie - mówi Kapela pójdzie Jest to niebezpieczne przejście dla 
my prawdopodobnie na wyższy kurs. pieszych, uniemożliwiające jednocześ-

Maria Pietkiewicz, za przodownic- nie wszelki. ruch kołowy. 
two w pracy otrzymała już trzy razy ::: PL.AN MIASTA ŁODZI znaj­
premię. Przez półtora roku pracowa- dujący się na Pl. Niepodległości nie 
ła jako pomocnik murarski, toteż z bu posiada oświetlenia. Uniemożliwia to 
downictwem jest już „za pan brat". oglądanie go wieczorem. Czy nie 
Do tej pory mieszkała kątem, ale te- można by założyć światła w gablotce 
raz otrzymała pokój z kuchnią na Sto podobnie jak przy Pl. Wolności? 
kach z wygodami. ::: MIEJSKA BIBLIOTEKA PU-
0lgę Szmydtkową zastajemy przy BLICZNA im. L. Waryńskiego otwar­

wożeniu żwiru. Pracuje w PPB już od ta jest obecnie 12 godzin na dobę, od 
lutego. Nie cofa się przed żadną pra- godz. 9 do 21. 
cą. Raz jest przy betoniarce, to znów t:C W REPREZENTACYJNEJ re­
przy mieszaniu wapna. Niejeden męż- stauracji pierwszej klasy na Dworcu 
czyzna nie może się z nią równać. Fabrycznym od dłuższego czasu brak 
Chwilę rozmawia z nami ale zaraz jest zwykłych ... serwetek do ust. Dla­
kończy i idzie do pracy, bo robota czego? 
czeka. t!: 300 LATARNI GAZOWYCH 

MĄDRALA 

Wielkie zadania jakie stanęły przed zostanie wkrótce zainstalowanych na 
budownictwem domagają się wielkiej łódzkich ulicach. Polepszy to znacznie 
ilości wykwalifikowanych robotników. stan oświetlenia naszego miasta. Rys. K. Grus. 
Dlatego PPB w zimie 1949/50 r. zor- ::: ZAGADKI NASZEGO MIA- - Ty już palisz młodzieńcze? -
ganizowało szereg kursów. W wyniku STA {57). Kiedy popsują się drzwi ja w twoim wieku ni•e znałem co to 
trzymiesięcznego szkolenia 216 kobiet obrotowe na poczcie głównej, jeśli I „Mocne": 
stało się robotnicami wykwalifikowa- obracają się setki razy dziennie, - Bo wtedy ich jeszcze nie było-
nymi. wprawiane w ruch przez publiczność proszę pana! 

z Ilf I A Ilf I (27) 
CHCESZ REGULARNIE 
OTRZYM\'WA<: OAZETĘ 

WPŁACAJ 
PllNKTflAl,NIE 
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Ledwo udało się wymknąć Woicusiowl 
przed publicznością, przed rozhistery­
zowanymi pięknościami, dzjennikarzaml 
; fotografami. Musiał sobie pomagać 
pi~ściami, by po wie.lu jeszcze per;vpe_ 
tiach wpaść wreszcie do taksówki, w 
której oczekiwali go Mabel i Agapit. 

- No, drog<i chłopcze, niech clę uścis­
kam - rzeki wzruszonym głosem star• 
szy pan, 

Tak więc Wicuś Waligóra zarobi! swo­
im wspaniałym wyczynem na czysto sto 
tysięcy dolarów. Stał się sensacją dnfa. 
Nasi przyjaciele nde zapominali jednak 
Q głównym celu przybycia na Miami. 
Popularność Wicka, potęgowana przez 
wieczną pogoń reporterów za nim, sta­
wała się nieh.ezpieczna: ktoś z bandy 
pułkownika Johnsona mógł Ich łatwo 
rozpO'mać. 

Dlatego też w niewiele dni po sławet_ 
nym meczu pan Agapit wydał rozkaz: 

- Dzisiaj wieczorem wyjeżdżamy! 
Nie było czasu na wyjaśnienia, więc 

biedna Mabel zaczęła łkać, nie rozumie­
jąc, dlaczego opuszczają Florydę, na kt6 
rej prawdopodobnie znajduje się jej 
hiedny, uwięziony ojciec. 
Był już najwyższy czrui, bowiem w tej 

samej chwili, gdy pociąg uwoził naszych 

przyjaciół na północ, znany nam z „ba. 
nanowej" wysepki „malarz" meldowal 
swojemu szefowi, aberzblrow1 Johnso­
nowi: 

- Mam już prawie pewnośl!, że ów po 
gromca Gene Turneya to Wicek Wali. 
góra. 

- Nie spuszcza{! z niego i z Jego przy_ 
Jaclól oka - rozkazał Johnson. 
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